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me ońpowiadzą na notę papieża już w dniach 
najbliższych, skono tylkio UROLUTGCTO będą 1o- 
kowania w naądem miemieckim, 


= p A 
Odpowiedź koalicyi. 
(Telefonem), * 
„Lugano, 24 siepnia. 
»Sodalo< donosi, że państwa loalicyi powie- 
rzą Anglii doręczenie Watykanowi odpowiedzi 
ma notę pokojową. 
Konierencya jest zbyteczna.  Powozumienie 
nastapi w drodze dyplomatycznoj. Odpowiedź 


wręczona zostanie jeanak dopiero po kilku ty- 
godniach. 


0 cele wojenne Ameryki. 


Rotterdam, 24 sieafpniki. 

Sonator Latolette mostaąwił jw Senacie 
emonykinidlim wniosek, domagający się. wże- 
by rząd Stanów Zjednoczonych jasno sfomnu- 
ławał swoje cele wojenne. Dalej wzywa Lafo- 
tetto Senat, ażeby oświadczył się przeciwko 
aweksyam i odszkodowaniom, a za mtiworze- 
niem mwispóluiego funduszu państw wojujących 
dla odszkodowania zniszezonych krajów. 


Odpowiedź włoska. ` 
„(Telejonem), © 
Genewa, 24 sieupmia. 
»'Tampse donosi z Rzymu: i -x 
Włoskie stery dyjpiomatyczno ośiwiadczają. że 
Res na notè papieża udzielą wojska Ca- 
nny. s 


mad 
Az 


Konferencye w Rzymie. 
s Lugano, 24 sidrpni 
wSedolos donosi z TE Sierpnia, 


pee tutaj została nagla rada gabineta- 


anasino odhryt Moprzedniego dniw niozwykte 
j katorwicyę z ambasadorem rosyjski 
Gzenstem, pazycjąjł | a 


ta holenderski 
go obudziło sensatcyję. lerikiiegro, 


l 


pm a» 


m, p. 
ony enluyarm piim Włoski, 
(Telefonetn). t 
Lugano, 24 sierpniu. 
Pisma medyfoluńskie zastanowiły od środy 
nadzwyczajse wydania o przebiegu bitwy nad 


~ 
t 


»Śecolo = donosi, że postępy Włoch zmniej- 
szają Się. 

»Couġere deha Seras donosi: Przeszkody 
wzrastają coraz bardziej. Zadna numia świata 
cie walczy Jodnak z (więlcszem boliaterstwem, 
pk wioska. 


— 


Ocinia francuską, 
(Telefonem). 


m. Berno, 24 giorpni 
E EENS o, 24 giorpnia. 


e! ofonzywy włoskie; m 
= si jag" REN „ iryest, trudno Wto- 
chom osiągn3E I w tej ofenzywie. Oadorax i: 
dziewa się jeduikże, de ahis się do Trou 


Panga prze) mongandiè Giolitty 
_ (Telefonem). 
Lugano, 24 sienpnia. 
D'Annunzio wygłosł w niedzielę ty Turynie 
podczas uroczystości wojskowej dłuższą mowe, 
w (której wystąpi przeciw  propagwelsie 
livtiego, 
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JULIAN MILKO. 


(Ciąg dalszy.) 

W tej chwili Pukało obejrzał si 
nie, jakby w obawie, 
mierzują UCIEC. y 

— Nie bój się © nas w uspolkajął go Po- 
wist. — My zbyt honorowi ludzie, byśmy to- 
bie uciekali, Wstydby nas palił całe życie, że 
od takiej pokraki ratować SIĘ musielismy u- 
sieczką sromotną. Gdybyśmy m „złe zamiary, 
bo mogliśmy jeszcze tam, w Trzebini, je urzeczy. 
Wistnić, kiedy bez waszego towarzystwa po- 
dalisiy do miasta. Powróciliśmy jednak po 
przegryzieniu śniadania na stacyę: A wiesz dla- 
szego? Oto powiadamy sobie: szlak go trafi ze 
rgryżoty i przerażenia — szkoda chłopa. 

— No powiedzcie obywatelu Pukało — PY- 
tał śmiejąc się Kipała — nie honorowi i nie do- 
brzy z nas ludzie? 

— He, he! Ją wże znaju takich dobre! — 
ate wierzył Hucul, 

'-— Przecie, kiedyś nas ujrzał z powrotem, 

foś się tak ucieszył, jakbyś terno na blasze uj- 

zał! 

. Zachichotała brać żolnierska, a ośmieszony 
a nie adainał sią inż i nin aolarlał tcika 


k ę niespokoj- 
czy eskortowani nie zą- 


nlicuw, że rząd zamierza uregulować sprawę|pulkiu generał Puigusow zabity zostat kotba- | si g Londynu, że ze związkiem maszynistów i 


Alzacyi i Lotaryngii w myśl żądania większe- |mi zbuntowanych żołuierzy wlasnego putku. 
ści i prosił o poparcie większości w tej sprawie. | >Niqwojo Wuemia< wyraża rozpacz z powodu 
Oświadczenie to wywarło ogromne wrażenie. |tej strasznej nieodiusobnionej wieści z frontu ł 


ae 
% | przy 


|e na uszy nabrzmiałe czerwienią zawsty- 


Ważna ta sprawa wejdzie na porządek dzien- 
ny parlamentu podobno już w przyszłym tygo- 
aniu. 


Namiestnik Czech zostaje. 
(Tel. 6. k. Biura koresp.) 
Wiedeń, 24 sierpnia. 

W ostatnich dniach obiegały pogłoski o bli- 
skiem ustąpieniu namiostnika Ozech. Między 
rozmaitymi argumentami przytaezano, jałkoby 
między hr. Goudentove a rządem istniało! prze- 
ciwieńsittwo. Wiobee tego należy stwierdzić, Że 
ta pogłoska wraz z tymi argumentami pozba” 
wiona jest wszelkiej wzeczowej podstawy, 
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Gabinet Wekerieqo. 


4 (Tel. e. k. Biura koresp.) 
i Budapeszt, 24 sienpnia. 

(Węg, Biuro kon) Prezydent ministrów We- 
kerlo wiezoraj przedłożył taólowi propozycyo 
co «a utwonzenia swego gabinetu. Król wysto- 
sorwiaił do niiegro. pismo odręczne, w tktórem gza- 
twiendza ministrów ma ich dotychczasowych 
stanowiskach, a hr. Jana Radika mianuje mi- 
niistnem, bez teki r 


. Żądania księży katolickich. 
$; (Teleterem), 
sA č Wiedeń, 24 sierpnia. 

Pyozydont mlinisitów odbył wczoraj konfe- 
iencyę z przedstewicielami parlamentarnymi 
Zmwiiejzikii kapłanów katoliakidh ;w sprawie dodat- 
ku drożyźnianegło tudzież ostatecznego uręgu- 
logowania kongrui dla księży, 

W piowszej sprawie przyrzekł dr Seidler 
nyichłłą pomoc rządową, w drugiej oświadczył, 
że rząd! przygotłowuje odpowiedni projekt usta- 
wy i popmze ją w Radzio państwa. 
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Sumozowńczy gubiret ukrain 
(Telefonem). -° 
Ę Wiedeń. 24 sierpnia. 

Posoł Mikolaj Wassilko otrzymał puzoz Sztok- 
holm następującą wiadomość z Kijowa: 

Dnia 21 bm. odbyło się w Kijowie buszłiwe| 
posiedzenie centralnej Rady ukmińskiej. So- 
eyaliści, Polacy į żydzi przedłożył wniosek, by 
Rada listę członków sekretaryatu generalnego 
(gabinetu) przedłożyła do zatwierdzenia rzą 


taiñ 


Ki. 


wi prowizorycznemu w Petersburgu. 
Sprzeciwiłi się temu zewolucycniści ukraih- 
sty, wystepuja wogóle przeciw wszelkiemu 
Noypromisowi z tządem corńninym. Wickszość 
oświadozyła Się przeciw knioglęową sogyukistów, 
a wobec tego wniósł prezydent ministrów Win- 
niczeuko dymisyę. 


Ronstytawnta troszku 1 września. 


(Tei. c. k Biura koresp.) 
Peiersbitrg, 24 wienpnia, 
Centralny komiteś R. R. Ż. wypowiedział się 
za zwołaniem Konstyftanty dnia 1 września, 


SKI 20 SZ2EBAŁU, 
k. Binxa koresp.) 


i Heisingtors, 24 sienpnia. 

le (doniesienia jednego z ziemników 
1 wódcy sejmuwi uchwalili zwołać soji nia 
29 sierpnia do Helsingforsu. " 


Saim fi 
wa, (ra. LĄ 
Wedle 


dzenia naciągnął i przyśpieszył kroku. 

=Of najlepiejbyś zrobił, gdybyś do naszej 
spólki przystąpił — zapraszał Poświst. 

— Maliwańtca by my z ciebie robili, aż hej — 
dogryzał Kipała | + | 

— Dajcie mu już spokój — prosil komendant 
eskortowy — jak stę kogo uczepicle, to, jak te 
pijawki! i i 

— Oj prawda, pi 
skarżył się Hucul. 

Zapanowało dłuższe milczenie. Droga wpada- 
ła do lasu, wiosenną wilgocią nasiąkłego. Ź0ł- 
nierze odetchnęłi swobodniej, pełniej. Po zmę- 
czonyoh, spoconych twarzach powiał chłód 
miły. 

— Ale popatrzcie, jak: ułan dźwiga tę ps- 
czkę! — zadziwił się grajek, któremu owa pa- 
czką przez całą podróż nie dawała spokoju. 

— Ano niech niesie i błogosławi z cicha tę 
mamę, którą wręczyła mu ten ,„pakuneczek* 
dla synka! 

„— Legionista bracie, to wszystko — mówik 
5:086M smutnym Poświst. — Aolnierz, posta- 
niec, listonosz i boihater. Tego już zw wiele. 

— Głodny jestem — Skarzył się Wiłczyłk. 

se A może w tej paczce są kamienie! — rzu- 
cit damysłem Kipała w ukrytej myśli. 

— Bardzo być może! — zawołał ułan Stroń- 


jut? meno krew, pijut — 


Tog uam m Ann „AW Z 


ve 62. SO 


nand tumuńskj wraz ze ewcją rodziną tudzież 
rządem rumuńslęim miał odjecha 
ilo- | jęjzt 
wiady, gdyby dotychczasowej wozy 

iaio bezpośrednie mielezpieczeństnio. 


podaje, że także ponucznik Laptew trafiony z0- 
stał kulg w plecy. gdy z żotnierzami ruszył ku 
miqpnzyjacielowi. To ma być owocem propa- 
ganfdy bołszewików. : 

Dzionuikom osyjskim pod kara zawieszonia 
zabroniono obrażać sprzymiagone narody al- 
bła ich dyplomatów, Redaktorom zagrożono ka- 
rą migzionia, 


Wyroki Kornifowa. 
Genewa, 24 sierpnia. 
Jak dioniosi prasa paryska a Petersburga, ge- 
nerał Korniłow zasądził oficerów, którzy o- 
świadczyli że są stronnikami Lenina, na kary 
więzienia ed 4 do 10 lat. 


Nozyądna rada generala (zorenistawa. 


Genewa, 24 sierpriias 

Donozą tu z Pamyża: 

Wiedte idlolniesteń z Petersburga, generał Oze- 
tonissow "oświadczył  wiobec przedstawicieli | 
prasy petersbursiciej. że de przywrócenia: kare 
wości iw: armii nosyjskiej nio wystanczai kara 
smienci. 


posób 
radykalny pouazyé ńolnierzy © cefuch wojen- 
nych Ojczyzny. 


pg — m 


Gonerai Leczychi komendanien arai, 
(TeL a k. Biurs koresp.) 
Petersburg, £4 sierpnia, 
Generał Leszycki w miejsce generała Klam- 


Tozeba pizedewszystkiem w 6 


lewsikiego mianowany! został naazelnym wo- 
dzem jednej armii ma froncie wschodnim. 


Król rumuński 
posiawiości © (hat l 
(Tel o k. 
; i Amstardam, 24 sienpnia. 
Król rumuński kupuje — wedle doniesienia 
-Allgemeen Handelsblad: —- dla siebie i diwo- 
mi posiadłość ziemską na półwyspie chorsoń- 
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è 
Biura koresp` 
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b 


kupuj 


I skiin. 
I 


Kr rio 


* oae 


jase nie ngeka, 
Biura koresp.) 


m 
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Petersburg, 24 sierpnia. 
(Pet. ag.) Doniesienie, jakoby król Fendy- 


s 


ć do Rosyż, | 
ten nastąpi tylko| 
jacy? ew] 


many 


qwzediwczesnia. Odjazd 


| 


- 5 5 
Gf slusyi w Hiszpani, 
Haga, 24 sierpnia. 

»Mornine Post« donosi: 

Wedle urzędowego ogloszenia zignęto w Bil-| 
bao 328 osób; w Barcelonia bylo 37 zabiewch 
i ikita set rannych; ry Derva 4 gabhte. i 

Rada gabinetowo uchwaliki woznuścić pawo- 
tame pod broń rezerwy. 

i 


e 


iary raw 


Genewa, 24 sierpnia, 

Przywódea ruchu rowoltcyjniego, deputowa- 
my Leroux, tudzscż przyjaciel koulicyż, deputo- 
wany Macia, których iząd biszpański miat u- 
więzić, uotekli. 

Licznych wii 
maj, aniędzy nima (pr 
więziły. 


gleuników partydt refanmistycz- 
ofesora Girala, wadze u- 


— A tw heal — zawołał Wrlczyk, śmie- 
jąc się. 

— Iadna heca! — oburzył się Poświst, — 
Przecie nie możemy pozwolić, by Stroński ugi- 
nał się pod paczką z kamieniami! 

— Ta gdzieby od wędlin tak się spocił — 
zauważył słuszmie śpiewak przedmieść lwow- 
skich. 

Idący dotąd dość raźno ułan zaczął pod wpły- 
wem oznak szczerego politowania ze strony to- 
warzyszy i tch domysłów dziwnie słabnąć i stę 
kać, jakby mu naglo przybyło w trójnasób cię- 
ZATU, ; 

— o zarządzitby piutonowy odpoczynek: — 
proponował Poświst, wiedzzk, że postój, to naj- 
lepeza sposobność do natychmiastowego zreali- 
zawania szlachetnego mtaru otworzenia pa- 
cki. 

Jakoż po chwali, kiedy komendant eskorty 
gpostrzegl, że ci prędzej, Czy później sami za- 
rządzą sobie odpoczynek, wydał krótki rozkau: | 

— Postój, ebywatele! | 

Eskoria stanęła natychmiast i rozłożyła się 
po obu stronach drogi ma trawie. s 

iaiany i srodze umęczony we własnem 1 
dobrych iowazzyszy przekonaniu ułan padł z 
wyeieńczenią na ziemię tak umiejętnie, że wie- 
ko paczka pękło. 


3rać żołnierska jęia się cokolwiek przybliżać | z odwiecznym wrogiem. 


nimi autor tych wspomnień. Od tej chwili, o 


tyczy mojej dyrekcy, to wiem, że ostatnio by-j koncenimowano jeńców w 


itp, 


do ostatecznego wycięstwa koalicyi, a każdy 
prawie żołnierz rosyjski rzucał w stronę na 
szych jeńców stereotypowe pytanie: »Kogda 
budiet mir?: (kiedy będzie pokój?), Widocznią 
stęskmieni za pokojem żołnierze rosyjscy mie 
przypusczali, że to pytanie będa stawiać ich 
następcy w drugiej połowie roku 1917 i nado- 
remnie domagać się odpowiedzi. 

Publiczność lwowska przyjęła jeńców z wła 
|Sotwą sobie serdecznością. Darzeno ich chlebem, 
| papierosami, cukierkami itp., nie bacząc na razy 

nahajek, których konwojujący nie <kapili tak 
kobietom. jak dzieciom i starcom, garnącym 
się do żołnierzy, którzy z trudem wiekli swą 
przemęczome nogi po ulicach Lwowa. Rozgorąą 
czkowanie wśród publiczności uwydatniało się 
bardzo silnie. Głuche wieści 6 zwycieskiej ofen? 
aywiie mocarstw eentrainych dotarty do Lwowa; 

Ep 0500 wów SARI p e, piine jak daleko są 

3 > nawet i jaki przebiec mają walki ofenzywne. — 
pa owoli Losy, J skiej. Luda ie piala, dowiedziawszy sią 
z jeńcew  rosyjslsich waię-|0 zajęciu przez naszych hini Sanu, a to radosna 

ty do niewoli rosvjskiej z początkiem |zozrzewnienie doprowadzało do wściekłości 
waja roku 1915, po dwuletnim pobycie|kenwojujących strażników. Z drugiej zaś siro- 
w Rosyi uciekł z obozu jeńców do Pe-|ny korespondenci wojenni przedstawiali w sa: 
uersburga, zdołał dostać się stamtąd do |znistych artykułach wvchudzenie raszych żoł- 
Szwocyi skad przybył do Tamowa. Bar-|nierzy, zwalając winę na zarząd armii austrya- 
dzo ciekawe wmażenia tego jeńca, tak z|ckiej; zapomnieli jeduakowoż dolat. że jeńcy 
zasu pobytu w różnych obozach, juk|w czasie forsownego marszu do Le owa zani 
podczas ucieczki, zamieszezamy poniżej. | byli w sprawach aprowizacyj nych tylks na wh- 

L sny przemysł. Nie zajmowano się nini zupełnie. 

Pizolamanie frontu rosyjskiego pod Goalica-|tylko pilnowano ich sarowo i pędzono naprzód 
mi stało się radosnym faktem. Za oofającym się! bez wytchnienia. =- = 
nieprzyjacielem rzuciły się pułki armii mo- We „Lwowie umieszczono jeńców w więzieniu 
canstw centralnych, a niepoślednią rolę w ren rP. Tutaj nasyłano na nich jicznych do- 
walkach pościgowych odegrał pułk polski, 20|mokrążców z różną tandetą, byle ty:ko "= 
p. p., złożony z dziarskich Podhałnm. Z pośród|z nich doszczętnie ogołeci się z gotówki. a. 
licznych bitew, stuezonych w okelicach lesiste- tychmiastowemu transportowi jeńców ug 
ao Podkarpacia. zasług e ma wzmiankę także dato rozpkete się dwóch pociągów á pa e 
biiwa pal Jedliczami w okuley Krosna. 1Y eza- aia "skimi kE praia m stzcy! =. FP 
sie mojuej utarczki dostało się do niewoli ru-| We). Lopiero n dwóuh dniae "2 a wa 
syjskiej 6 oficerów i 400 żołnierzy, a pomiedzy |" wpakowamo jeńców do wazonów bydlę: 

tych i wysłano w stronę Kijowa, głównej stacy 
zbormej jeńców austryackich. 4 
Nie od rzeczy będzie wmianka, w jaki spo- 
sób i jakiemi drogami odbywa się transport jeń. 
ców: zanim osiągnie miejsce swego przeznacze- 


palaczy kolejowych zawarto układ «o do 8- 
godzinnego dnia pracy. 


Ronótes SoCYMISKÓW francuskich. 
(Tel c. k. Biura koresp.) 


Berno, 24 sierpnia. 

»Temips= donosi: Staty komitet zanządzający 
pauttyń socyalistyczuej przedwczoraj wieczór o- 
majwiał sprawę zwołania kongresu narodowego 
dla aozwiązadie. wszystkich bieżących kwestyj, 
wwiłaszciza, do udziału partyj socyalistycznych 
w gabinecie frameuskim, Komitęb postanowił 
awolać kongres w czasie między polową wrze- 
śnia w molową października. 


: 


Jedan 


jest od 7 maja 1915 roku zaczyna się jego maz: 
tywologia, jako jeńca, 

Forsownym marszem, na jaki tylko zdobyć 
się mogli Rosyanie w czasie swego błyskawi-|-ć im | za 
omego odwrotu, popędzono naszych żołnierzy nia, Jeńców, zabianych na pewnym OR u 
do Ozudca, siedziby komendy korpuśnej. Tu- | frotnu, odsyła sę pod siłną eskortą da komendy 
taj przesłuchano wszysćkich wficerów, wziętych dywizyi i korpusu, gdzie odbywa. się pmzesłuchi= 
do niewdali, jednak bez realnego skutku, gdyż | wanie. Zazwycraj jest ono dorywcze, a ma stu- 
na zadawane pytania dawali wymijające odpo- |żyć. jako informacya o ruchach armii Z miej- 
wiedzi, sdbo odmawiali zczzań. Np. pytanie, wj=tca komendy korpuśnej wędiują jeńcy piechotą 
jakim kierunku armia austryacka idzie, odpe-| kilkaset kilometrów etapami w tył frontu bojo- 
wiadali niektórzy: vecs. zazwyczaj do Lwowa, a stąd koleją do 

»Jako komendant oddziału (Zugskomman-| Kijowa. Obecnie transport jeńców ido Kijowa 
dant) tego nie mogę wiedziećc, lub: »Co sięlodbywa się się pieszo. Do końca mole 1915 
| twierdzy kijowskiej, 
pod Lawry , Peczerską. Tutaj  majdekładniej 
przeszulstwano każdego i obierano mu wszelka 
korcspondencyę, niezabrana przy dywizyj, j% 
kieteż talje cześci rynsztunku, jak flasze pelo- 


ła »die linke Waldeckez:, lub »dus rote Haus« 


Z Czndiea poprowadzono jeńców pod silnym 


je 


konwcjem Czerkiesów do Rzeszowa, gdzie zmaj- ; 
dowała się komeuda DI armii, tak srodze pó-|we, chlekaki, namioty. pasy. unstrumanty mę 


dyczire, kompasy, gwizdki itd. Wezystkie te 
przedmioty odbierał zarządza jący «obozem TO- 
wyjski oficer po to. aby później jeden z pod- 
oficerów sprzedawał je z powrotem jeńcom. — 
W Kijowie również spisywano 7 każdym jeńcem 
dokładny protokól: nazwisko. ile ma. lat. jaką 
7 <tamie eywilnym, wyzmamie 1 


żmiej zdziesiątkowanej przed osiągnięciem Hi- 
nii Sanu. W czasie przesiuchamia jeńców padłę 
ma miasto bomby z amstryackich aeroplanów. | 
wywołując niesłychany popłoch wśród oficerów 
rosyjskich. To też przesłuchano tylko niektó- 
rych z naszych, a po przesłuchaniu pozwolone 


pójść do restwuracyi. w której przyjęci byli go |*zarze. zajGdie w A i ow 
i ; a 8 ot SERBII: ab: zk dół = 
śaminie. Z Rzeszowa konwój ruszył w stronę narodowść, Według | manowowose dzielono 


Łańcuta; skąd po skromnym posiłku do Prze- | wszystkich na partye i odsybmo je w różną 
wonska, Jarosławia, Horyńca. Rawy Ruskiej, części Rosi.  _ i 
Żótkwi i Lwowa. Robiono dziennie po 59 do 40. Dziś tonsam proceder odbywa. się w Darnioy. 
kitometrów. Po drodze spotykano tysiące wo-| A Kijowem. gdzie znajduje się prymitywnie 
zów. ze zrabowanemi w Galicvi meblam, które budowany obóz koncentracyjny. mi którym 
cdzyłano wgłąb Rosyi. Dziwnie wyglądały te |vartye jońców czekają nieraz po kilka tygodni 
wozy, peme kredensów. fortepianów, szaf, łó|na swa kolej wysyłki. s f 
żek, stołów. a pomiędzy nimi drobiazgów takich,| W Kijowie Polaków j Czechów zebrano w je- 
jak kwiaty w wazonikach, spluwaczki, aniotły|dną partye i odesłano do Penzy do wielkiega 
itp-. bo gdy który mmbował, to już czymił to do- obozu koncentracyjnego dla tvch jeńców, któ- 
kumentnie. Najsnożcj radowali oficerzy, służący |"zyy mieli pozostać w europejskiej Rosyi. — 
w etapach, bo mieli czasu najwięcej, i ci doga-|7 Penzy odesłano 10-cin oficerów, a pomiędzy 
dzając swej manii rabuniowej, najbardziej da- | nimi autora tego opowiadania do Torżoka w 
wzyli nienawiścią »awstuyjcówe i kama | Śl twonskiej. 


-— Wstawać! Niema czasu! — zerwał się z 
krzykiem Hucnł. 

— Czegoż ten znowu tak wrzeszczy, jak o- 
pęiany! 

— Nawct wypowiedzieć się czlowiekowi nie 
da w tej zasaduiiczej. mie cierpiącej zwłoki 
kwesty 

— Jeśli ci się spieszy, to idź i mełduj, ż 
powoli idziemy! 

— Może się przygotują do przyjącia z hono- 
ront. 

— Może i z muzyką wyjdą. 

== Aparatem kinematograficznym, 

— Mogliby to zrobić. Takie geby nie prądka 
powtórzą się w historyi! — rzekł z przekona 


— Ja wam dam rozbigaty paczku! — hukuął 
nagle Pukało. 

— Kto rozbija?! — pytał zdumiony Poświst. 

— Jak to ludzie nic rozumieją dobrych chęci 
naszych i lapią siowa, jak te kanarki. Obywa- 
tel Kipala przypuszcza, że w paczce są kamie- 
nie, co nie wydaje mi się bynajmniej niedo- 
rzecznością. Żal mi się tedy zrobiło ułana i za- 
proponowadem odpoczynek, by również przeko- 
mać się naocznie o zawartości paczki, gdyż uwa- 
żam, że byłoby zbrodnią z naszej strony godzić 
się na to, by wan dźwigał kamienie zamiast wę- 
dlin, Tak tedy obowiązsiem naszym. przekonać 
się o tem, czyż nie? l p 

— Rozumie się! — przytakiwała wiara, -R í st 
patrzona, jak sroka w kość, w ów cenny przed- niem Poświst, 
miot ogólnej dyskusyi. Powoli jednsk podnieśli sią z ziemi i krokiem 

— Ale na pewno kamienie — mówił z głębo- |żwatwszym jęli znów iść gościńcem, który w tem 


1 
1a 


kiem przeświadczeniem Kipała — bo nie wyo- |niejseu ekrążał i biegł aż koło dalekiego dwor- 

braśam sobie, by ulanowi mógł kteś co innego | ku, otoczonego gęstem liściem drzew i krzewów. 

powierzyć! — Możeby tak do tego dworku zajść na 
— Wokee tego nie możemy pozwolić na ta-| chwilę? — zagadnął Wiłczył: zgnębiony nie- 

ką ofiarę ze strony ulana, pamyślnem zakończeniem sprawy z nieszczęsną 
— A jśli tam są wędliny? — pytał niespokoj- | paczką 


nie Wilczyk. | 

— W takim razie nonsensem byłoby nieść 
je, kiedy kiszki grają marsza bohaterom, któ- 
rzy nie pomni na trud i znój idą na Świętą waizę 


— (o? W takiem towarzystwie! — oburzył 
się Ripała, palcem wskazując na Pukałę, 

— Powiedzcie mi jednak. skąd an się wziął w 
„owęwzystwie legionów? — To jest cos podeją 
|" — zawyrokował nlan. 


— Wsiawaći —- wołał plutony . == (C. d. m) 
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górowane. Wystarczy stwierdzić, że za jedno kur- 
czę płacono 6—7 K. A 
Ceny jarzyn spadły znacznie. 


Polacy a dyskusya pokokojowa 


w komisyi głównej. eny jarz ! 
Ziemniaków, ogromnie poszukiwansch przez pu- 
a a Poznań, 24 sierpnia, | bilezność, zupełnie nie było, gdyż włościanie sprze- 
Z powodu obrad komisyi głównej parłamen-| dają na miejscu towar po cenach nadzwyczaj wyso- 
tu niemieckiego nad notą pokojową popieża,| kich. W mieście można dostać ziemniaki tylko 
pisze zGazeta Narodowa c: »konspiracyjnie< po cenie 1 K 40 h i więcej za ki- 
»Zaznaczyć jeszcze należy, że w dyskusyi | logram. 
nad notą pamieża po przemówieniu kanelerza| powóz węgla do Krakowa. O katastrofie węglo- 
zabierali glos przedstawiciele tylko frakcyj nie- |wej w Krakowie świadczą następujące cyfry: W 
mieckich; natomiast reprezentant Koła polskie- | masie od 4 do 17 b. m. demieziono do Krakowa 
go — wedle nadesłanego nam roferatu — nie |zsjędwie 229 wagonów węgla krajowego i 165 
przemawiał wcale. Powstzymali się również od wagonów węgla pruskiego, mianowicie dla gminy, 
głosu posłowie alzaeko-lotaryńscy. Duńczycy, urzędów i inetytucyi publicznych i dobroczynnych, 
którzy w parlamencie mają tylko jednego po- |zjencyi, grosistów, prywatnych osób i tow. .„Je- 
sła, w komisyi prawdopodobnie nie mają wea- | gność". Jestto zaledwie jedna czwarta 
le reprezentanta. z część normalnego zapotrzebowania 
Dlaczego poscł polski milczał, nie wiemy.|opałn w Krakowie. 
Nieme przysłuchiwanie się obradom komisyi| Sklad miejski węgla za rogatką warszawską. 
członka Koła pochodzi „zapewne stąd, ŻE Koło | sprzedaje węgiel szerokim warstwom ludności w 
wogóle odmawwiało sobie udziału w dyskusyi |pogęjach bardzo drobnych, mianowicie po kilka 
parlamentu. Są oczywiście zdamia podziełone | atnarów. 
co do tej taktyki. Naszem zdaniem, powinno 
było Koło połskie wypowiedzieć swoje zdanie, 
gdy chodzi o kwestyę tak ważną, jak sprawa 
pokoju. Naród polski na równi z innymi ma in- 
teres w tem, aby się wojna skończyła I powró- 
city czasy błogiego pookju. Jako maród katoli- 
cki zaś poczuwają się Polacy do osobłiwej 
wdzięczności papieżowi, że podjął na rowo ak- 
cyę pokojową, zaznaczywszy w niej wyraźnie 
troskę o los tych ziem, »które kiedyś należały 
do Królestwa Polskiego, zastuewiącege stusznie 
przez swe szlachetne tradycye Historyczne i 


Sprzedaż sacharyny. Piszą nam z miasta: Sacha- 
ryna, nadsyłana z fabryki bogumińskiej, opakowa- 
na jest w pudelkach czarnych, o banderolowanych 
i powinna zawierać 10 rurek szklanych. Niejedno- 
krotnie jednak dały się zauważyć niedokładności 
z powodu braku kontroli ze szkodą publiczności 
lub kupców. Często się zdarza, że n. p. w jednem 
pudeiku brakuje aż czterech rurek, czy:i przy cenie 
calego pudelka 2 K 40 h, była różnica na 1 K. Przy 
całym transporcie, nadchodzącym dość nieregular- 
nie do Krakowa, braki te mogą stanowić znaczną 


szezegównie przez cierpienia w tej wojnie prze- | 07% i A | 
byte na współczucie narodóws. Chociaż w ko-| Drożyzna papieru i książek szkolnych. Drożyzm 
misyi nie rozprawiano narazię jeszcze nad po- | Papioru znalazła swój wyraz także w podrożeniu 
szczegółnemi kwestyami, , zawamtemi w nocie | bsiążek szkolnych, co wkrótce z bliską nową xam- 
papieskiej, to przecież zasaidniezo można było | Panią szkolną przykro da się odczuć sferom rodzi- 
sympatyę swą wyrazić dla akcyi Ojca św. Tego ciclskim. W reku 1516 nakłady nowe podniosly się 
jednak Kolo polskie nie uczyniło, Szkodal« |W cenie o 5 do Ż0 precent. Optymistyczne przewi- 
y àywania, że ta podwyżka cen ma tylko przejściowy 
charakter i ceny wkrótce powrócą do normalnego 
: pozioma, okazały się nieuzasadnionemi Podniosły 
Gener ał Korniłow. się wszystkie > wydawnicze, kciążki więc nie 

»Secolo« podaje interesujące szczegóły o wy- | mogą być tanie. Frzedewszystkiem jednakże na ich 
bitnych osobistościach w Rosyi. Poshodzą one z | podrożenie wpływa wyśrubowana i coraz wyższa 
pod pióra sprawozdawcy wojennego  Breczkow- | Cena papieru. Pociągnęła oma za sobą podrożenie 
skiego, który zwielzał front rosyjski właśnie w | Znaczne nietylko książek, także prasie daje się we 
tym czasie, kiedy Korniłow został zamianowany |2naki i zmusiła ją do ustanowienia wyższych cen 
generalissimusem. Dymisya Brusiłowa przyszła nie- | zarówno w drobnej rozsprzedaży, jak w abonamen- 
spodzianie, gdyż zdawało się, że żyje on z Kiereń. | cie. „Papiernicy'* wzięli się za ręce i ustanawiają 
skim w jak rajlepszej zgodzie. W ostatniej chwili | ża swój wyrób ceny, jakie im się podoba ustanowić, 
widocznie powstał między nimi spór co do przy-| Tak n. p. lepszy papier książkowy, który w roku 
słych operacyj wojennych i ich metod. Energiczny | 1913 sprzedawano po cenie 48 gr. za 1 kg., podsko- 
Brusiłow ustępuje teraz w kąt zmęczony i zużyty, | Czył w cenie w roku 1914 na 66 gr., w początkach 
po pelnym trałów trzyletnim pobycie na froncie. |r. 1916 cena jego wynosiła już 84 gr., pod koniec 
Trzeba nadmienić, że przyjął on był stanowisko |tegoż roku 1 kor. 4ż gr., a obecnie 1 kor. 52 gr. 
generalissimusa tylko ze wzdraganiem się, ponie- | W czasie więc od 1913 do 1917 r. cena papieru tej 
waż czuł, że nie zdoła odnieść trwałych zwycięstw | sorty podniosła się o 330 procent. W każdym razie 
z armią, której ducha nie zrozumiał i rozumieć nie | koszta produkcyi papieru nie stcją w żadnym sto- 
chciał gunku do niezmiernej podwyżki cen papieru. 

Z innej gliny, zdaje się, był ulepionym Korniłow, | Niektóre książki szkolne podrożały o kilkaset 
który otjął naczzlne dowództwo w najtrudniej- | procent. Zrozumiale jest podwyższanie cen, gdy z 
szym momencie historyi rosyjskiej. Ma on zaufa- |powodu wyczerpania nakładu trzeba w obecnych 
nie do siebie, nie zna wahania, ani trwogi, całe je- | wojennych warunkach nowy nakład wytłaczać. Za 
go życie dotychczasowe wydaje się pasmem czy. | dziwiające jest jednak, że podskakują niczmiemie 
nów śmiałych i energicznych. Mówią o nim, łe ni-|w górę także ceny książek, drukowanych dawno 
guy nie miał protekcyi i że tylko swojemu talento | przed wojną! 
wi zawdzięcza, że, mając 47 lat, stanął na czele] Artyści krakowscy w Lublanie, Praska „Union“ 
armii rosyjskiej. i donosi: W niedzielę dnia 12 i w poniedziałek dnia 
: Jako syn ubogiego kozaka sybirski:go, Korni- | 13 wysłązuii członkowie krakowskicgo teatru miej- 
tow, mając lat 13, ujeżdżał dzikie konie stepowe; |sklego w trzyastowej komedyi M. Bałuckieg) 
nie umiał jednak ani czytać, ani pisać. Potem je-| Grube ryby” i w „Mężu z grzeczności” R. Ru- 
inak wziął się z taką gorliwością do nauki, że w | szkowskiego. Ensemble zatrzymał się w Lublanie 
uzy lata później zdał egzamin wstępny do szkoły | z frontu Soczy, gdzie z wielkim sukcesem grał prze. 
kadeckiej. Jako oficer, został przydzisłony £ uU- | żołnierzami rodakami, Pisma wyrażają się bardzo 
merem 1 do sztabu generalnego. Przyswoił sobie |noch!cbnie o grze polskich artystów. „Slovenski 
niezwykłe wykształcenie, n, p. rozmawia on 15 ję- | Narod" daje wyraz radości z powodu, że polscy ar- 
językami, jest spezyalistą zwłaszcza w narzeczach | tygci wystąpili w Lublanie i oddaje grze ich o- 
wschodnich. Wszystko u niego tryska energią, | gromne pochwały. „Slovenec“ wyraża się niemniej 
przenikliwy wzrok jego czarnych oczu mongolskich gorąco z podziękowaniem i uznaniem dla, krakow- 
świadczy o niezwykłej inteligencyj. Jest atletycz- skiej trupy. 


l 


nej budowy ciała, i ani rany, odniestone w bitwach, 
tni czas, który przebył w niewoli auztrrackial nia 
zdołały nadwerężyć iero zdrowia 


Przedstawiciele prasy słoweńskiej oraz zarząd 
„miasta Lublany podejmowali gościnnie członków 
teatru krakowskiego. Teatr słoweński jest od lat 
trzech zamknięty. Daje w nim przedstawienia po- 


lowy teatr niemiecki. 

Urząd konserwatorski w Krakowie komunikuje, 
ż6 cesal:kiem postanowieniem z dnia 1 lipca b. r. 
generalny konserwator Komisyi centralnej opichi 
nad zabytkami, profesor uniwersytetu wiedeńskie- 
go, dr Max Dworzak, zamianowany został dru- 

gim wiceprezydentem tej komisyi. 
> PJ Rozszerzenie tramwaju krakowskiego. Jutro 
Kóriilow jest elfodny i patrzy jasno na rzeczy. | dnia 25 b. m. zostanie otwarta dla normalnego ru- 
Beczkowski znajdował się w pobliżu jego pod Ko- | Chu tramwajowego pętlica powrotna na Salwatorze. 
lomyją, gdy ofenzywa rosyjska z początku miała „Ruch pakietowy pomiędzy Austryą a obszarem 
powodzenie, — Wiedy przychodziły do niego ze |niemieckiego zarządu pocztewego w Belgii, Wedle 
wszystkich stron Rosyi depesze gratulacyjne. Kor- |zawiadomienia ministerstwa handlu, bierze odtąd 
aiłow zachowywał się jednak sceptycznie. »Z in- ludział w pocztowym ruchu pakietowym z Austrvą 
eom wojskiem — rzekł — kyłbym już dotarł może |także niemiecki urzą pocztowy w Bireux-Molhain 
pod Lwów. ale z takimi żołnierzami?.. Gdy nasze |(Francya), należący do obszaru niemieckiego za- 

dzielne bataliony zaczepne zostaną raz zdziesiątko- |rządu poczt i telegrafów w Belgii. 
wane, staną się igraszką nieprzyjacieiskiej kontr-| poszukiwanie zaginionych. Biuro prasowe na- 
cłenzywy!e | ; miestnictwa donosi: Z powodu dlugiego trwania 
Pokazalo się, że miał wtedy słuszność. >Te-|wojny, wzrosła nadzwyczajnie liczba zaginionych. 
raz — rzekł — w tych ciężkich dniach potrzeba |zgprano doświadezenia wykazaly, że wielka część 
przedewszysckiem podnieść zaufanie oficerów i żoł- zgłoszeń zaginionych pdznatza * s przekrę aniem 
nierzy we własne siły. Nasi oficerowie są warci|nzzwisk i wudliwem iatan m m" 
tyleż, co francuscy. Od Bajtyckiego morza do Tra nych, co powoduje dla os5b interesowanych po- 
pezuntu „stoją w pierwszym szeregu Zaw8ze gOtO-| ważne szkody i przykrości. Przyczyniają się do 
wi poświęcić swoje życie. Przy ostatniej otenzywie | nich również niemało w licznych wypadkach brak 
|= |" s kg dobrowolnie nA Pe |wiadomości z niewoli, oraz wadliwe regostry śmier. 
% > czerwoną opaskę na czapkach, |ej z krajów nieprzyjacielskieh. Okazała się więc 
aby w obliczu żołnierzy wystawiać się na niszczą- potrzeba BAd Tanase do ws ij AMA 
ce dmiatamo pls is Gya 41) MAET Rzy Ai Aki wadiiwpch donit j W tym 
nowych. Ani jeden z nich nie wrócił...« ced ofrzymniy polityczne TES powiatowe, 
względnie magistraty, lub urzędy gminne, wzory 
zgłoszeń, według których strony prywatne będą 
podawać szczegóły, odnoszą te się do zaginionych 
członków ich rodziny, a mianowicie: imię i nazwi- 
zko, stopisń, oddzia! wojska, miejsce i rok urodze- 
nia, przynależność i rok asenterowania poszuki- 
wanego, na którym teatrzo wojny znajdował się 
ostatnio, jakie bliższe szczegóły są o nim wiado- 
me i skad pisał po raz ostatni. Te arkusze zgło- 
szeń należy przesyłać wojennemu Biuru wywia- 
dowczemu »Cżerwonego Krzyża< w Wiedniu (*Ro- 
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Kreków, 24 sierpnia, 
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4 targu, Targ dzisiejszy niewiele różnił się od 
poprzednich; nabiału bowiem zupełnie brakowało, 
w szczególności nie dowieziono na targ maała, jaj, 
mleka i sera. Ceny nabiału znacznie podrożały, al- 
bowiem taryfy maksymalnej ani kupujący, ani dwa 

toc 


sprzedający nie przestrzegają. Zresztą przy zakup- 
1ach ma targach kontrolowana jest wyłącznie lu: 
drość cywilna, woj-kowi płacą każdą cenę. 

Litr mleka pełnego kosztuje teoretycznie 70 b, 
zbieran=go 50 h, 1 kilogram masła 14 K, 1 kilogram 
sera 4 E, jaja 26 h za sztukę, W rzeczywistości pu- 
piiczność licytuje się w zwyżce côn, ażeby tylko 
utykuł uabyć. 

Dowóz owoców był dość znaczny, podobnie dro- 
biu i jarzgn Za 1 kilogram jabłek płacono 2 K 40h 
do 3 K, ceny gruszek były niższe. Koszyczek grzy- 
bów kosztował 1 K 20 h, 1 kilogram pomidorów 
2 K 60 h do 3 K. Ceny drobiu były niezwykle wy- 


_Z drukarni Literackiej w Krakowie, ulica 
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te-Kreutz Kriegsaustunftsstelle«, Wion I, 
im Eisengłatz 3/4), któremu poruczono wyłącznie, 
niezawiśle od dochodzeń, prowadzonych przez 
władze wojskowe, śledzenie za zaginionymi z Au- 
stryi. 

Brak węgla w przemyśle ropnym, Jak fnfortnują 
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Wystawa projektów emeutatzy | grobowców na 
Wawelu. W pracowniach oddzialu opieki nad 
cmentarzami wojskowymi przy komendzie wojsko- 
wej w Krakowie, znajdujących się na Wawelu, 
otwarto nieustającą wystawę modeli, światlodru- 
ków, akyareli i akwafort, które przez swoją. Tuz- 
maitość dają dokłainy i przejrzysty obraz dzialal- 
ności komendy wojskowej w Krakowie na polu 
opieki nad cmentarzami wojskowymi. Przy tej 
wystawie otwarto równolegle wystawę obrazów 
z motywami zachodnio-galicyjskich pobojawisk. — 
Zwiedzać można wystawę w dnie powszednie co- 
dziennie od godziny 3 do 5 po południu, w nic- 
dziele i święta od 11 do 1 i od 8 do 5. Cena wstę- 
pu 30 h od osoby na dochód funduszu grobów wo- 
jennych. 

Licytacya koni wojskowych, — Biuro prasowe 
namisstnictwa donosi: Licytacya koni w szpitalu 
dla koni w Pradze Panenska odbędzie sią dnia 28 
isierpnia b. r. 

z d a 
Z kraju. 

O polski charakter Lwowa, »Kuryer Lwowskie 
otrzymał następujące, charakterystyczne dla sto- 
sunków polsko-ruskich pismo od Jana Ludwiga, 
właściciela restauracji: 

»Przed kilku dniami był w mojej restanracyi 
handlu win wojskowy kapelan, ksiądz Wasylewicz, 
który przy rachunku zażądał óstantacyjnie pod- 
jesionym głosem do płatniezej, aby mówiła do 
niogo po ukraińsku, inaczej bowiem nie zapłaci, 
a na uwagę jej, 20 język ten rorumie., ale nim nie 
włada, wyszedł rozsierdzony. nv  zaplaciwszy ra- 
chunku, twierdząc, że wlaścieieł lokalu wa Lwo- 
wie, do którego uczęszczają także Ukraińcy, obo- 
wiązany jest mieć usluge tej samej narodowości. 
Po niejakim czasie powrócił ksiądz kurat i zapla- 
cił za obiad, lecz zapowiedział opublikowanie zaj- 
ścia w czasopismacii, eo rzeczywiście też uczynił. 
nawolując w »Słowie Ukraińskiem« do bojkotu 
mojego handlu. Wychodząc z czysto kupieckiego 
stanowiska, nie wprawiam w handlu żadnej polity- 
ki i traktuję każdego z moich gości równie uprzej- 
mie bez względu na wyznanie lub narodowość: 
czy pretensyć księdza kurata w wojskowym mun- 
durze i jego narodowościowa propaganda byly na 
mńejscu, możo każdy bezstronnie osą lzić. Pragnąc 
jednak takim zajściom zapobiedz na przyszłość, 
oświadczam publicznie, żę handel mój był i jest 
polskim, takim też Pozostanie i taką będzie usługa. 
ukraińskiej nie zaprowadzę, bo Lwów jest mia- 
stem rdziennie polskiem, w którem na ogólną liez- 
bę mieszkańców Składa się zaledwie 15 procent 
Ukraińców i pozostawiam księdzu kuratowi zupel- 
ną dowolność odwiedzania wylącznie ukraińskich 
lekalów z ukraińcką obsługąw. : 

Z pobytu generała Bochm-Ermolii'ego we Lwo- 
wie. Onegdaj bawił we Lwowie komandant drugicj 
armii, generał Boebm-Ermolli, który, ko- 
rzystając z krótkiego pobytu, zwiedził przy tej 
sposobności wojskowe przedsiębiorstwa przemyslo- 
we, pozostające pod zarządem drugiej armii, a mic- 
szczące się w zabudowaniąch rzeźni miejskiej na 
Gabryelówce. Na rozległym obszarze rzeźni urzą 
dzono niedawno rzeźnię garnizonową, prześnaczo- 
ną specyalnie dla wojska, dalej masarnię, zacpa- 
trującą armię na froncie w wẹ liay, fabrykę łoju 
jadalnego. wreszcie fabryki mydła, świec i wody 
sodowej. Generał Bochn-Ermolli, przybywszy na 
miejsce w towarzystwie szefa urzędu kwatermi- 
strzowskiego podpułkownika Judexa, oraz general- 
intendanta i ofie. dra Novaka, zwieńzil poszcze- 
gólne działy, oprawadzany przez kierownika 
przedsiębiorstw st. ofiryała Wintera, który ndzielał 
szczegółowych informacyj, 

Tarnów, 18 sierpnia. (> Tydzień opiski legicno- 
wej<. — Urodziny cesarsklo. — Lepi?) późno, niż 
nigdy. — Sprawozdanie kasowe tarnowskiego Kala 
Ligi kobiet). 

»Fydzień opieki legionowej« minął właściwie 
bez wrażenia większego, a ¢o ważniejsze, bez po- 
ważniejszego efektu finansowego, a to z powodu 
ustalenia daty obchodu na sierpień, a więc w cza- 
sie, kiedy cała inteligencya tutejsza znajduje się 
na wilegiaturze. Wiadomą zaś jest rzeczą, że tego 
rodzaju imprezy patryotyczne istnieją tylko ofiar- 
nośeią inteligencyi. Właściwia zatem odbyła się 
tylko jednodniowa zbiórka uliczna w ustatnią nio: 
dziełę. Uproszone panie siedzialy przy stolikach. 
Datki płynęły wcale hojnie. Należy się <podzie- 
wać, że komitet nie poprzestanie na tej lorywczej 
zbiórce, lecz we właściwym czazie pomyśli o uzu- 
pełnieniu »Tygodnia opieki legionowej< w wyda- 
tny sposób. 

Wczoraj miasto nasze obco luiło urodziny co- 
sarskio w sposób uroczysty. Miasto było ud.koro- 
wane chorągwiami o barwach niwodowych, krajo- 
wych i państwowych. Odbyła się msza polowa, w 
katedrze zaś uroczyste nabożeństwo, które zele- 
brował ksiądz kanonik Mazur. W nabożeństwie 
wzięły udział wladze autonomiczie, © wojskowe 
i rządowe, oraz liczna publiczność. 

Z okazyi urodzin cesarskich odbylo się rów nież 
iabożeństwo w synagodze giównej. Poważną mo- 
wę w czasie uroczystości wygłosił rabin Józef 
Kurz, podnosząc znaczenie aktu 5 listopada, tole- 
rancyę dawnej Polski względem żydów, a życząc 
Polakom wolności w zjednoczonej Polsce, wyraził 
nadzieję, że Polska względem żydów okaże dawną 
tolerancyę. Mowa rabina Kurza ma o tyle znacze- 
nie lokalne, ponieważ wygłoszona została po poj- 
sku, Była to pierwsza mowa polska w synagodze 
głównej. Rezważając przewartościowania pojęć w 
czasie wojny, pozwolimy sobie tylko jedno powie- 
dzieć: »Lepiej późno, niż nigdy. 

Przedstawiając w ostatnich czasach sprawozda- 
nie tarnowskiego Kola Ligi kobiet N. K. N, pomi- 
nęlismy sprawozdanie kxzowe. Sprawozdanie po- 
wyższe przedstawia w dockolach i rozcholach 
cyfrę 36.544 R 84 h. Ważniejsze pozycye są nastę: 
pujące: dochody: wkładki członków 1.394 K, za 
pisanie kwitów zasiłkowych 3.366 K 11 b, datki, 
zebrane w biurze Koła, 10.982 K 74 h, datki, ze- 
brane za pośrednictwem »Ludu Katolickiegoz, 
1.203 K 40 h, z puszek 814 K 8 h, subweneya tar- 
nowskiej Kasv oszezodności na wdowy i sieroty 
po legionistach 2.000 K, od urzędników galieyj. 
skiej dyrekcyi poczt i telegrafów 2.035 K 49 h, od 
urzędników starostwa 155 K, datek miasta Tarno- 
wa na uczczenie 5 listopada 250 K, zbiórki gwiazd- 
kowe 1.666 K 75 h, od urzędników filii Ban 
stro-węgierskiego 79 K 26 h, 
zapomóg i zaliczek 196 K 99 h, dochód z odczy- 
tów, przedstawień i t. d. 4.133 K 85 b, zebrane dat- 
ki dla sekcyi szpitalnej 660 K 74 h, zebrane datki 
dla opieki nad superarbitrowanymi legionistami 
399 K 19 h, datki na Choceń i bezdomne dzieci 
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bówce 260 K, na sekcyę sżpitalną 900 K 55 b, wy- 
spiki w pala, podarki gwiazdkowe, urządzenia wi- 
lij i święconego i t. d. 1.290 K 40 h, datek na ufun- 
dowanie wspólnego cmentarza legionistów w fow- 
czówsnu 400 K. na sekcyę kulturalną, afisze, 
książki 1.236 K 41 h, dla sekcyi opieki nad super- 
arbitrowanymi legionistami 2.294 K Sr h, dla sek- 
cyi odzieżowej 6.484 K 1 h, dla sekcyi zapomóg 
derażnych i te d. 1.187 R 16h, na herhaciarnią 


1.247 K 94 h, wydatki na zarząd 4.278 K 95 h, na 
ubrania'i obuwie dla dzieci w Choeni 706 K 70 h 


fundusz na bezdomne dzieci 2.122 R 70 h, tun lusz 
na wdowy i siaroty po JIegionistach 2.000 K, fun- 
dusz dla ociemniałych i kalek inwalidów legt>ni- 
stów 3.500 K 26 hi t. d. 


Z Królestwa Polskiego. 


Powrót ewakuowanych kolejarzy do Królestwa 
Polskiego, Pociągiem w kierunku Baizea odjecba- 
ło ze Lwowa 71 osób z pośród kolejarzy, którzy, 
jako ewakuowani z królestwa Polskiego, przeby- 
wali w Tarnopolu podczas calej inwazyi rosyjskiej. 
Odjechali tylko ci kolejarze ze swojemi rodzinami, 
których siedziba mieści się pod okupacyą austrya- 
cka. Vozostało jeszcze we Lwowie 164 osób, to 
jest kolejarzy z rodzinami, poehodzących z War- 
szawy i okolic. Ocezekują oni z niecierpliwością 
pozwolotia powrotu do miejsce rodzianmych. Pozwo- 
lenie to wydać mają wladze niemieckie, jaka oku- 
pacyjne, Prócz wymienionych 164 kolejarzy z oku- 
pacyi niemieckiej, pozostaje we Twowie jeszcze 
102 osób rozmaitych zawodów, ewaktowanych ró- 
wnież z Krótsstwa Polskiego, którzy przebywali 
w Galieyi pod iuwazyą rosyjską i oni też oczcku- 
ja zaen m powrotu do Królestwa. Wszyscy 
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z pozostalych mają tu opiekę rodak w, 
zaś spożywają w kuchniach wojennych. 

Żniwa w Polsce. Jak donoszą pisma z Króle- 
stwa, obecnie wszędzie już odbywa się tam sprzęt 
zboża. 1) tegorocznym urodzaju powiedzieć można, 
że jest naogół dość dobry. Natomiast rozmaicie 
przedsiawiają się plony w poszczególnych Czę- 
ściach Królestwa Polskicgo. W okolicach Lowicza 
żyto jes; w wiciu miejscowościich tak słabe, że nie 
pokryjs zasicwu, W okolicach Warszawy na le- 
wym brzegu Wisły zbiory będą mniej niż średnie. 
zaś na prawym brzegu przeważnie dobre Lepiej 
znacznie przedstawiają się ziemniaki, których w 
lym rokw będzie prawdopodobnie tvle. co podczas 
najlepszych nrodzajów. Młocka zboża rozpoczęła 
sią w tym roku bardzo wcześnie. ponieważ rolnicy 
chhzymałi w swoim czasie polecenie. aby już na 25 
linea przygotowali do pracy wszystkie posiadane 
młockarnie. 
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Kino :Qpieka«, ulica Ficłoza 1. 17. Od piątku. 
ania 24, do poniedziałku. duia 27 sierpnia b. r., 
wyświotla kino zOpieka« wspanisły dramat w B-ch 
aktach: »Śrebrniki Judaszas, ponadto wesola ko- 
medya w trzech aktach: »Moja narzeczona — two- 
ja żona« i najnowsze zdjęcia z placu boju. Muzy- 
ka wojskowa. Caly dochód przeznaczony jest na 
inwalidów wojernych, pochodzących z Galieyi. 


Trzecia lista prowotataró 

Za pismami rosyjskimi podajemy szzególowe 
wiadomości o zdemaskowanych ostatniemi czasy 
w Resyi współpracownikach warszawskiej ©- 
chrany: 

Chibkowski Czesław, syn Władysława, pseu 
doniu „Jirubia”, siuchacz krakowskiego uniwerzy- 
teu. wsfqpił do warszawskiej ochrany. "JIKO 
współpracownik w 1910 r. i pracował tam do 1913 
roku wiącznie, Był czionkem Związku walki czyn- 
nej o niepodiegłość Polski i oświetlał działalność 
orpanizacyj studenckich w Krakowie i organizacyi 
5. D. K. P. i L. (Nie edszakany). 

Bednarski Stanislaw, syn Feliksa, pseudo: 
nim „Sutelita”, czlonek partyi S. D. K P.iL, 
wstąpił do warszawskiej ochrany w maju 1940 r. 
W roku 1913 wskazał na organizatorów Związku 
kolejowego i projektowany strajk kolejowy. (Nie 
odszukany). 

Rrzezina Wacław, syn Waeclawa, buchalter, 
pacudonin „Lulwik*, Byl współpracowuikiem 
łódzkiej ochrany od paździemika 1904 raku. Do- 
niósl o biorących udział w zabójstwie dyrektora fa- 
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Przyszły gabinet polski. 
L= Poznań, 24 sierpnia, ` 
tutejsze dzienniki polskie donnszą: 

Do przyszłego gabinetu po'atizeo będą ua- 
leżeś; ks. Eustachy Sapieha minister spraw we- 
wnętrznych; rektor Brudziński, minister spra- 
wiedkiwości; hr, Żółtowski z Poznsńskiego, mi. 
niste robót publicznych; dr Korytowski, mini. 
nister robót publicznych; dr Korytowski, mini. 
wojny, 
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Misya hi.' Tarnowskiego. 
Sztokkoim, 24 sierpnia. 
Hr. Adam Tarnawski, byly ambasador su- 
stro-węgierski w Waszyngtonie. uda się z po- 
czątkiem przyszlego miesiąca do Sztokholmu. 
Hr. Tarnowskieniu powierzena została misy 
w sprawie przyszłego państwa polskiego, ` 


£ H ` J sy DJ 
welówki metopolity Szeptytkiego, 
(FelcjoremI. 4 
Wiecie $ sierpnia, 
»Reichspost« donesi, że metropolita Szepty- 
cki przybedzie do Wiednia w nisdzielę 26 bm 
o godz. 7 przed południem. 
Na dwcercu powitają go wiedeńscy Ukrutcy 
w sposób bandzo uroczysty. 
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Rosia wobec Raty papieskiej | 
Rotieriani, 24 sierpnia. 


Z Londynu donoszą: 

W sprawie noty napieskiej panuje pomiędzy 
Auglią, Francyą + Ameryką zupełna zgo Iność, 
Tekst odpowiedni na notę mia być w ogólnych 
zarysach gotowy. Wy:nien państwa cee- 
nisią somaatycznie dażenie pznisża do poko 
ju, stoi rie moga podjąć rchowat pmł,ożcww cj 
z powoda iaperyaliamu niemieckiego. 
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Lugaro, 24 sierpnia. 
W. Castel Boloenose odbyty się demonstran-, 
cye za pokojem, które ustaly dopiero gdy po-: 
tmiejszvch świkóy, Nad, 
miejscowością zamiezzono stan cb.ężonia izae 
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¿zdanie Wiednia. 
Wiedeń, 24 sierpnia. 
Bada miasta Wienia zażądała od rządu 
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podwyższenia racyi chleba i mąki odpowiednia 
do wyników żniw p2 
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Komisya przemysłowa. 
(Telefonem 
Wieleń, 24 sierpnia. 
W środę 29 bm. cdlędzie się posiedzenie par- 


lamentarncj komisyi przemysłowej, 
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Berno, 24 sierpnia. * 
»Progrós de Lyon« donosi z Odtsy: 
Przybyli tu członkowie runu: 
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i Izby. Sądizą, że parlament osieđil się w cheil 
cy Chersonia, 
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Pożar Salani". 
.(Teł. e. k Biura koresp.) 

l Berno, 24 srerpnia, 
»Petit Parisienne donosi o pożarze Salonik. żo 
ł w szklenie korzennym dzie!niay 

asejętzości ludności 
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władz do wieczera, w ciągu pelnych pięciu go 


bryki Zilberstcina. wskutek czego stracono 8 osób. 
Jnformował także © dzialalności „rewolneycnistów 
mżcicieli'. (Aresztowany). 

Bicniak Michal, syn Antoniego, majster tka- 
cki z fabryki Richtera w Łodzi. Pseudonim „Broni- 
slaw i „Oskar, byly czlonek łódzkiego Kumitetu 
P, P. S. Tracował w łódzkiej ochranie od maja 
1905 roku. Oirzymywad 40 rubli miesięcznie. (Nie- 
odszukany). 

Majewski Zygmunt Jan, pieudonim „Leon! - 
Współpracownik warszawskiej cchrany od sierpnia 
1910 r., członek partyi S. D. K. P. i L. W sierpniu 
1912 ochrana przestała korzystać z jego usług, u- 
ważając go za zdemaskowanego. (Nie eđszukany) 

Brzeziński Antoni, £yn Antonicgo, pscudo- 
nim „Bohater“ i „Sobota“, pracował w warszaw- 
skiej ocbranie od 1607 roku, informował o anarchi- 
stach komunistach, a także poniekąd i o P, P. S. 
(irakcyi rew.). (Nie odszukany). 

Plebiński Tadeusz, syn Józefa, inżynier gór- 
niczy. Pracował w wurszawskićj ochranie od 1900 
roku. lscufonim i „Doktór”. Z wiedzą o- 
chrany utrzymywał konspiracyjne mieszkanie par- 
wyi P. P. S. 


dE U Soy 


Umieszczony na trzeciej liście członków „Oehra- 
ny“ Michał Bieniak, znany jest w kołach robotni- 
czych łódzkich jako jeden z przewódców P. P. 5 
Urakeyi). W tym charakterze figurował na drugim 
miejscu listy kandydatów do Rady miejskiej w Lo- 
Gzi i uzyskał mandat pierwszego zastępcy radne- 
go. Ostatnio został wytramy przez Radę miejską do 
dtlepacvi zaprowiantowamia miasta. Głośne było 
w Łodzi przod kilku dniami wystąpienie p. Bienia- 
ka z listem otwartym w „N. Kuryerze Łódzkim” 
przeciwko radnemu lewicy socyalistycznej p. Gra- 
lakowi, któremu uczyni] zarzut ubocznenó natij- 
wania produktów z Facsarstyw rabofniezych, — 
w kołach robotniczych łódznich oscka M. Bieniaka 
oddawna nie budziła zaufania. Opowiadano, że 
aresztowany na kilka lat przed wojną, uwolnił się 
potajemnie przyjęciem prawosławia. PÒ wypiuszeze- 
niu go na wolność, a wywiezieniu innych współ: 
towarzyszy na Sybir — na ogół odsuwano się od 
niego. Wypłynął dopiero w czasie wojny. Docząt:| 
kowo był żarliwym zwołennikiem odczwy w. ks. 
Mikołaja, niedługo potem wszedł z powrotem w ko- 
ła soceyalistyczne i wkrótce wysunął się na czoło 


bezpieczeństwa zorrawizawni anci 
wą. Nędza bezdomnych jest niestychana. 


pobliżu wybrzoża. 


dzin, mógł się swobodnie rozwinąć. Dopler: 
wieczorem sprzymierzeni, wobec grożącega nie. 
l akcyę ratunko 

, Do 
miono nastę wO tnn oilby! MC Pierwszy TOZ 
dzial środków Żywności, 


Bambardowanie Monastyru. 


l Karlsruhe, 24 sierpnia. 
Dzienniki szwajcarskie donoszą: 
Przed kilku dniami Monastyr był ostrzeliway 


ny przez 4 godziny. Na miasto palio dwa tyi 
5 
dzielnie wybuchnął pożar, Kilkanaście domów 
ogień zupelnie zniszezył. 


iące pocisków, skutkiem: czego w jednej =% 


, 


Rapada lotniczy na Ramie. 
{IeL c. k Binra koresp.) y 
Londyn, 2f sierpnia. 
(Urzędowe sprawozlanie wojskowe angie!- 


o 
d 


skie). Z okrętów powietrznych, które ubiegłci 
nocy podjąły akcyę na wybrzeżn Yorkshire, je 


den lub najwyżej dwa ośmieliły się zamuści 
w głąb kraju, usucona 12 ginie eksp'odującyc! 
bomb, 13 bomb pedpadających na trzy wsie v 
Jedon z kościołów zosta 
zniszczony, kilka uemów uszkodzonych, jedo 
człowiek raniony. 


Bertin, 24 sierpnia. / 

Urzędownie, Dnia 21 bm. jadem 2 mizzyci 
okrętów powietrtznych marynarki na zachóć : 
od wybrzeża jutlandzkiego na róstec od Forns 
riff poderes ataku na amgieske sly bożow: 

morskie zostal zestrzelony. 

Cakeasy tatui podwodnych. | 
Beriia. Na zachód od cieśniny Gibralta . 
wyrządzity nasze łodzie podwodzo skutacznź 
szkodę nieprzy jacie= 


` 
u 


kiej komunikacyi trans- 
portowej na morzu *rólziemnem. Sześć parow. 
ców o pojemusóci Ckrocio 20.000 ten rej. brot: 
ta zrawlo zatopionych, w czem osteie 2 z.00Ś 
lon aera, głównie przeznaczanewo do Wlzci, 
zmiszezona. Na morza Śródziena sn zatopiquę 
znaczną ilość żieluwców i parowców o łączne, 
pojemności 43.000 ton. i 


voy 


- £. 


by 


ze sfer naftowych, z powodu braku węgla, 2a-|1539 K 16 b. — Rozchody: na gwóżiź do tarczy 
trzymano ruch wiertniczy w znacznej części (około;tarnowskiej 50 K, dla Towarzystwa Ligi kobiet w 
80 procent) kopalń zachodnio-galicyjskich. Komen-;Krakowie tytułem prowizyi od wkładek członków 
da dla odwozu ropy z zachodniej Galicy usilnie |150 K, na gwiazdkę dla tarnowskiego 57 p. p. 400 
interweniowała w tej sprawie, wobe tego mają na-|K 30 h, starostwu z pisania kwitów zasiłkowych 
stąpić jeszcze w tym miesiącu większe transporty 887 E 80 h, na sierociniec K. B. K. w Tarnowie 
węgla. Pa 1 [2.800 K 80 h na ochronkę biednych dzieci na Gra- 
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micjscowej grupy P. P. S. — frakcyi rewolucyjnej. 
W tym charakterze specyalnic występował prze- 
ciwko narodowemu ruchowi robotniczemu. W cza- 
sie kampanii wyborczej du Rady micjskiej pa- 
miętne są jego występy ma wiecach przeciwko N. 
Z. R, któremu zarzucał walki bratobójcze — 
„w interesie caratu“, 


o ë b, 


Odpowiedzialny eedaktor: spa 


|=, MICHAŁ KONOPIŃSKIU? „* 
ty . Wydawcaż dA w»; 


4 > Wa 


Rządca drukarni L. K, Górskł, : 


RÓ” 
"wa 


i 


